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Berlin, dn. 17. Stycznia. — Jeżeli piętnaście artykułów zamieszczo- 
pych w poselstwie królewskiem, ostatnią są wolą, którćj dopełnić ma mi- 
nisterstwo Listopadowe, natenczas zapytujemy, czemu ta wola się nieobia: 
wila już na dniu 5. Grudnia 1848. Wówczas krajowi co innego roko- 
wano. Powiedziano, że konstytucya nadana ma zaprowadzić prawdziwe 
życie konstyiucyjne według źyczeń ludu, że uchwały niemieckiego zgroma- 
dzenia w Frankfurcie nad Menem będą uwzględnione i za podstawę 
wzięte, Teraz po upływie roku okazuje się nareszcie potrzeba przejrzenia 
konstytucyi z 5. Grudnia 1848., która miała wolność zapewnić ludowi, 
i to przejrzetńia pod takiemi warunkami, iż z uchwał komissyi konstytucyj: 
nój i frankfurekich nie a nic niepozostanie. W piętnastu artykułach nieza- 
pytano się, jakie są życzenia wiernego ludu, tylko czy one odpowiadają 
restauracyi, Rząd według nich działać może, jak dawnićj, bez ogranicze- 
nia, może według własnego upodobania rozrządzać dochodami państwa, 
utrzymać dawne przywileje arystokracyi, bez pytania czy reprezentacya 
na to wszystko zeżwala. Sądy nawet niemają mieć prawa rostrząsać, czyli 
prawo jakie jest prawem obowięzującóm, co dawnićj pod rządem absolu- 
tnym wolno było, sędziowie mogą być z urzędowania oddaleni na mocy 
prawa dyseyplinarnego, sądom wolno tylko wówczas sądzić urzędników 
za przekroczenia, jeżeli na to zezwoli dostojna komissya rady stanu; prawa 
karne i sądy może każdy jenerał zawieszać, który ogłasza stan oblężenia 
jakiego miejsca; w miejsce sądów przysięgłych w przestępstwach polity: 
cznych i zbrodni stanu, ma nastąpić sąd wyjątkowy dla całego państwa. 

Bydgoszcz, dn. 9. Stycznia. — Królewsko pruski konsul jeneralny 
Wagner w Warszawie udzielił prezesowi naczelnemu prowincyi naszćj pod 
dniem 17. m. z. nader ważoćj wiadomości, że po kilkokrotnych staraniach 
udało się mu, zwrócić uwagę księcia warszawskiego na to, jak pożądaną 
byłoby rzeczą w interesie państwa rosyjskiego i pruskiego poczynić uła- 
twienia niektóre dla handlu i komunikacyi nadgranicznćj. “W skutek tego 
postanowiła cesarska komissya rządowa, iż komunikacya mieszkańców nad- 
granicznych obydwóch państw w obwodzie 3 milowym na mocy żaś wiad- 
czeń legitymacyjnych na 8 dni ważność mających, jako też ze względu na 
dobra linią graniczoą przecięte na mocy papierów legitymacyjnych na 1 rok 
ważność mających, przywraca się znowu w ten sposób, jak była przed wy- 
padkami roku 1848. i to znosząc wszelkie ograniczenia, jakie wypadki owe 
spowodowały.« Pismo to konsula jeneralnego przesłane zostało rejencyi 
naszćj, a przez tę urzędom nadgranicznym landratoskim i komissarzom 
obwodowym. Komory graniczne rossyjskie podobno także już zaopatrzone 
w szematy do wydawania takowych zaświadczeń legitymacyjnych. 

_ Królestwo polskie. 

Od granicy szląsko-polskićj, d. 8. Stycznia. — Znaczna część 
wojska rosżyjskiego, które z Węgier powróciło, rozłożyło się na zimowe 
leże po wsiach nad grabicą tutajszą położonych, gdzie po niewygodach 
wycierpianycht eraz sobie wynagradza, gdyż z Węgier przyniosła z sobą 
obfitość znaczną zasobów,  Spędzano całe stada Wołów węgierskich; ofice- 
rowie przywieźli mnóstwo skrzyń wybornem winem zapełnionych, a prości 
żołnierze także o sobie pamiętali, i w kosztowności rozmaite dobrze się za- 


opatrzyli. Przyznają to sami żołnierze owych oddziałów wojska, jakoteż ` 


poświadczają, że błogosławioną ziemię węgierską w najgłębszym pokoju zo- 
stawili. — Ucisk w Polsce podobnie jak w Austryi doszedł teraz do naj 
wyższego stopnia. Ponieważ z góry na to baczą, aby wycieńczony skarb 
Państwa znowu zasilić, przeto nietylko rozpisują nowe nader uciążliwe po- 
datki, ale jeszcze ogromne massy wojska po całym kraju rozłożono , tak iż 
każde dwa domy jednego żołnierza utrzymywać muszą, a władze guberni- 
alne, dla zyskania pochwał, nakazały wieśniakom, aby Żołnierzy Żywili, 
niebacząc na to, żę kraj na utrzymawie wojska złożył już tak nazwany po- 
datek konty ngensowy, który w roku zeszłym o dwie trzecie podwyższonym 
"został. Oprócz tego posiedzicielę dóbr musieli nader uciążliwe furaże w zbożu, 


kopiach i t. p. dostawić. Liczba nowo powstających i podwyższonych po- 
datków z dniem każdym rośnie, a ściąganie z coraz większą surowością 
bywa wykonywane, gdyż oprócz jaknajsurowszych i najkosztowniejszych 
środków ekzekucyjnych, ustanowił rząd jeszcze kary ekzekucyjne po 1 zło- 
tym od sta za każdy dzień uchybionego terminu — a kwota owa, która 
częstokroć równa się suinmie podatku opłacić się mającego, bywa zarazem 
z podatkiem ściąganą. Dzisiaj już nikt tutaj niewie z pewnością, co się 
jemu a co skarbowi należy. bominąwszy to, postępowanie urzędników 
powiększćj części wyrodków, z stanu mizernego wyniesionych jest całkiem 
różpasane i prawie nie do zniesienia. Tak n. p. naczelnik pewnego obwoda 
dostał w gniewie zapalenie mozgu i w zajadłości swojćj tak daleko zaszedł, 
ik w tym stanie na wszystkich, którzy się zadłużyli w podatkach, choćby 
w najmniejszéj ilości, tak ciężkie rozporządził ekzekucie, iż każdy poje- 
dyńczy dostał po 10 i więećj kozaków i Żołnierzy, którym oprócz zna- 
cznych należytości ekzekucyjnych, obfite i wytworne jadło i obrok dla 
koni dać musiał, Lecz nie natem się jeszcze skończyło. Żołdactwo! dopu- 
szczało się najdzikszćj swywoli i rozmaitych nadażyć, do czego niewiele 


potrzeba kozaka namawiać, — żołdactwo przy wykonaniu polecenia swego 
postępowało gorzćj niż w kraju nieprzyjacielskim, tak iż ludzkość na to 
wzdrygać się musi. =“ ł jaia 


Forsa n e y a . 

Paryż, d. 43. Stycznia. — Wczora odbywały się dość ważne obrady 
w wydziałach zgromadzenia narodowego. Chodziło czy pozwolić lub od- 
rzacić projekt prezydenta rzeczypospolitćj, względem powiększenia żołdu 
podoficerom. Projekt natrafił na opór nieprzewidziany, a nawet tacy ludzie, 
jak jenerał Oudinot, Fabvier, Le Flo, Piscatory, Odilon Barrot, Vezin it.d., 
głośno przeciw niemu przemawiali. Z piętnastu wydziałów, trzynaście od- 
rzuciło ten projekt i tego dowiodły przez wybór swoich komisarzy, którzy 
zająć się mają zbadaniem projektu. Nie oszczędzano przytem prezydenta, 
nażywabo ten projekt niemoralnym i podstępnym, oskarzano prezydenta, 
iż szuka popularności w armii, przez zaszczepianie w nićj chciwości grosza, 
od czego dotąd była daleką. Tylko zwolennicy pałacu elizejskiego przema- 
wiali za projektem i zdaje się, że projekt ten odroczonym zostanie, aż do 
rozpraw nad prawem organicznćm o armii, 

Wczora zabrano dziennik Reforme z powódu artykułu, który prze- 
drukował z innego dziennika prowincyaluego. Z tego powodu zostanie za- 
pozwanym przez sąd, gdyż w nim obrażono osobę prezydeńta. — Spodzię- 
wają się, że wkrótce prezydent rzeczypospolitćj prześle nowe poselstwo do 
zgromadzenia narodowego. Jeden członek z prawćj strony uczynił wnió- 
sek,:w jaki sposób ma zgromadzenie narodowe to poselstwo przyjąć lud 
odrzucić. ji 

Członkowie góry wydali manifest do nauczycieli elementarnych w caléj 


"Francyi, w którym im radzą, aby przed urzędowóm ogłoszeniem prawa 


o nauczycielach podali się do dymissyi i założyli szkółki prywatne w gmi. 
nach, w których mieszkają, tym sposobem rząd niebędzie mógł ich rugo- 
wać z prywatnych posad, do czegoby atoli miał prawo, gdyby na moc 
prawa uchwalonego ich skasował z urzędowania nauczycielskiego, 

Konsystorz centralny żydów we Francyi podał się do dymissyj i prze- 
słał pismo w tćj mierze do ministra oświecenia, mówiąc: iż uważa w pos 
stępowaniu obecnćm rządu nowego systematyczną dążność do ucisku i prze” 
śladowania żydów. Pismo to podpisali pomiędzy innymi, Halevy ezłopek 
instytutu’ francuzkiego. 

Poseł hiszpański doniósł urzędownie prezydentowi rzeczypospolitćją iż 
królowa Jzabella zaszła w ciążą. 

Zgromadzenie narodowe. Posiedzenie 42, Stycznia. — Na po- 
czątku posiedzenia wszczynają się rozprawy, nad projektem, względem 
urządzenia dawnćj sali izby deputowanych na posiedzenia zgromadzenia na- 
rodowego.  Astronom l.everrier zabiera głos przeciw projektowi, który też 


w końcu zostanie odrzuconym. Następnie rozpoczynają się rozprawy nad 
projektem Didiera względem zamianowania komissyi, któraby wypracowała 
prawo dla Algieryi. Komissya wysadzona dla zbadania tego projeku, oświad- 
czyła się za nim, chociaż minister wojny d'Hautpoul opierał się temu wnio- 
skowi. Emil Barrault, reprezentant Algieryi skreślił smutnemi kolory stan 
tego kraju, zostającego pod panowaniem wojskowćm i jest tego zdania, że 
należy Algierią albo porzucić albo rządzić prawami cywilnemi, któreby po- 
pierały kolonizacyą. Liczba kolonistów francuzkich dotąd wynosi 27,000, 
a bagnetów 60,000, których potrzeba do obrony pierwszych. Admini- 
stracya kapralska najgorsze skutki za sobą pociąga. Pod lennćm minister- 
stwa wojennego niepodobną jest rzeczą, aby się mogła udać kolonizacya. 
Nadto panuje wielka lichwa w Algieryi, która do szczętu rujnuje koloni- 
stów, Z wielką uwagą słucha zgromadzenie, co ten reprezentant powiada 
o ostatnićm powstaniu w Zaatcha. Przypisuje to powstanie wyłącznie pod- 
wyższeniu podatku na drzewa daktylowe z 25 centimów na 50 cent. za 
sztukę i opodatkowaniu marabutów, które dotąd były wolne od podatków. 
Chwali jenerałów Cavaignaka i Lamoriciera, że przygotowali organizacyą 
cywilną w Algieryi, gani zaś przeszłego ministra wojny Rulliera, który po- 
psuł wszystko, co pierwsi jenerałowie dobrze uczynili, czyni wyrzuty tera- 
Źoiejszemu ministrowi wojny, iż dąży w Algieryi do zaprowadzenia despo= 
tyzmu wojskowego. Minister wojny odpowiada w imieniu rządu, że się 
pie opiera wysadzeniu komissyi, w celu wypracowania praw dla Algieryi, 
daje jednak do zrozumienia, że ani ochoty ani czasu niema, do brania 
udziału w pracach komissyi.  Uchwalono nareszcie, że wydziały mają wy- 
brać komissyą z 45 członków. 

Le Constitutionnel z d. 7. Stycznia zamieścił artykuł w odpowie- 
dzi na pismo dyplomaty rossyjskiego ogłoszone w Revue des deux Mondes. 
Dziennik ten wystawia, że Rossya działa głównie na drodze propagandy 
religijnćj, że okazuje to język samego Mikołaja, że jen. Lamoricitre przy- 
niósł z sobą groźne wiadomości, że na takie niebezpieczeństwo trzeba użyć 
środka leligii, to jest katolicyzmu unickiego , jaki wywiesiła niegdyś Polska, 
że katolicyzm francuzki winien podjąć się energicznie tego dzieła, nie robić 
propagandy po Afryce i Azyi, lecz w Grecyi i Słowiańszczyznie, tam gdzie 
grozi niebezpieczeństwo i gdzie kapłan może odnieść śmierć męczeńską. — 
Kościół łaciński obowiązany jest dzisiaj wspomagać ludy słowiańsko - kato- 
lickie i nie dać im upaść. Ośm do dziesięciu milionów katolików znajduje 
się w Rossyi bez opieki i związku, bez stosunków z zachodem, którego są 
przedmurzem, bez środków nauki, bez nadziei zwycięztwa. Ostatnia ich 
nadzieja polega na zachęcie zachodu. Aby utworzyć zaród propagandy uni- 
ckićj, żądali oni od arcybiskupa paryzkiego pozwolenia na otwarcie kościoła 
słowiańsko -katolickiego , który stać się może szkołą bogatą w następstwa. 
Zobaczymy jakie poparcie da temu zamiarowi katolicyzm zachodni. Czy za- 
chód będzie zawsze odwracać oczy od przyszłości? Artykuł ten wywołał 
odpowiedź dziennika katolickiego PUnivers i zarzut moskwicizmu, Myśmy 
go tak nie zrozumieli. Nam się zdaje, że autor jego wystawił znaczenie pro- 
pagandy moskiewskićj, aby tém silnićj pobudzić duchowieństwo francuskie 
do propagandy słowiańsko - katolickićj. 

W pałacu Elizejskim brak wielki pieniędzy. Przemyśliwają nad spo- 
sobami jakby ich dostać, Utworzono więc komisyą z najznakomitszych 
jurystów : Dupin, Portalis, Barthe, Baroche i t. d., którzy mają wypra- 
cować i uzasadnić prawo spadkobierców Napoleona cesarza. Rzecz się tak 
ma: Wedle pokoju we Fontainebleau, i wedle testamentu Napoleona; za- 
warowane były dla familii jego znaczne sumy na skarbie publicznym , które 
do tego czasu urosłyby z procentami do 200 milionów. Restauracya uwa- 
Żała traktat w Fontainebleau za złamany przez następnę wylądowanie Na- 
poleona we Francyi, i nie nie płaciła dla famili Bonapartów. Po rewo- 
lucyi lipcowćj zgłosili się znowu Bonapartowie do nowego rządu; i chociaż 
rada stanu korzystną dała za nimi opinię, Ludwik Filip był innego zdania 
i sprawy tćj izbom wcale nie przedłożył. Złożona dziś komisya ma wy- 
stąpić z ponowionemi pretensyami i żąda, aby Francya te 200 milionów 
familii Bonapartów zapłaciła, 

Z powodu pogłosek niespokojnych mnóstwo cudzoziemców i mieszkań- 
ców z prowincyi opuszcza Paryż. Większa część hotelów próżno stoi. 

Anglia. 

Weekly Chronicle zapewnia, że po otwarciu parlamentu gabinet 
przedstawi dwa bile, dążące do rozciągnięcia prawa wyborczego na wię- 
kszą ilość obywateli, Zdaje się, iż ministeryum nie zgodziło się jeszcze 
na sposób w jaki wojsko ma być zmniejszone. Hrabia Grey kierujący mi- 
nisterstwem osad żąda cofnięcia z nich wojska, lecz książe Welington 
opiera się tému projektowi, „WÓdYY 

Słychać, iż rząd chce znieść przyjęty w armii angielskićj zwyczaj ku- 
powania stopni oficerskich a natomiast ustanowi egzamina, które udowadniać 
będą zdolność kandydatów. | T 

Rząd myśli zaprowadzić oszczędność 250,000 funt, sztr. w budżecie 
marynarki: W ciągu ostatnich dzięwięcia miesięcy zmniejszono wydatki 
państwa o 84,000,000 fl. z tych 66,000,000 przypada na budżet wojenny 
i marynarki. La presse francuzka trafne z tego powodu czyni spostrze- 
żenia. Anglia nie sili się o utrzymanie zbrojnego pokoju, nie spieszy 
z pośredniczeniem w zatargach obcych mocarstw, zwija wojsko, zamyka 
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mćj żywiołu niemieckiego ze słowiańskim. 
'mało z rządem przeciw rewolucyi, bo rewolucyą zrobili w Austryi Niemcy 


ursenały, a jednak jéj wpływ na sprawy europejskie się nie zmniejsza, jéj 

głos stanowczo przeważa w kwestyach świata ile razy w nich zechce się 

odezwać. i ; 
Auśs*%*try a. 

Wiedeń, do. 12. Stycznia, — Wczoraj przyjmował cesarz posła fran- 
cuzkiego de Lacour. — W ministerstwie handlu rozpoczęto obrady wzglę- 
dem zaprowadzenia równych zasad i rozporządzeń pocztowych zresztą Nie- 
miec. — Z Padwy piszą, Że tamtejsza władza wyjątkowa zagroziła kilka 
profesorom, po kilkokrotnych napomnieniach, karą chłosty cielesnćj kijami, 
za wolnomyślne prelekcye, i robiono już przygotowania do wymierzenia 
takowćj, Jeden z profesorów tak się tem rozgniewał, iż go na miejscu 
paraliż zaraził. — W Pradze wciąż trwają przechody wojska ku granicy 
saskićj, gmach komendantury jeneraloćj urządzają na więzienie dla osób cy- 
wilaych. — Dziennik Figelmóze, znany organ strońnictwa starokonser- 
watywnego w Węgrzech został zakazany przez władzę wojskową Pesztu; 
z powodu widocznie draźniących dążności, do czego szczególnićj przyczy- 
niły się rozprawy Somicha. — Numer ostatni dziennika pragskiego N aro- 
dny Nowiny donosi, że odebrał ostrzeżenie, aby mowę swoję do przepi- 
sów stanu wyjątkowego zastósował.  Redakcya dziennika tego chce zatćm 
zaprzestać polemiki dalszéj w kwestyi centralizacyi,  Czeskobratske 
Hlasatel, pismo czasowe wydawane przez księdza czeskiego Kossutha, 
także ustało z powodu podobnego napomnienia surowego. — Professor 
Philipps zamierza niezwłocznie do Monachium powrócić, gdyż posada 
w losbrucku wcale mu się niepodoba, 

Wiedeń, dn, 13. Stycznia. — Ordynacya gminna w mieście Wiedniu 
ma być wkrótce ogłoszoną, a w skutek tego teraźniejsza rada gminna na- 
tychmiast się rozwiązać. — W ciągu miesiąca Stycznia przeniesie się dzie- 
więć batalionów landwerskich z Włoch do Niższćj Austryi. — Obszernićj 
teraz donoszą o napomnieniu obostrzonem przesłanem gminie żydowskićj 
w Peszcie, aby dłużną kontrybucyą niezwłocznie złożyła.  Kontrybucya 
owa cięży na wszystkich gminach żydowskich w całych Węgrzech, z wy- 
Jjątkiem kilku miast dawnićj już wzmiaokowanych, w ilości 2,300,000 złt. 
mon, kon., która w ratach kwartalaych ma być spłaconą. Gmina żydow= 
ska w Peszcie musi ręczyć za kraj cały. $ 

Jakeśmy to z razu przewidzieli, stał się manifest Palackiego hasłem do 
boju dziennikarskiego między plemiennością sławiańską a niemiecką w Au- 
stryi, Powiada w prawdzie Palacki w swoim liście ostatnim, że nic nowego 
w tym manifeście nię stworzył — i słusznie! Supremącya żywiołu nie- 
mieckiego w Austryi tak stara jest, jak jćj panowanie, a opór pierwiastka 
słowiańskiego tak stary jak supremacya. Dzisiejsze stosunki nie od wczo- 
raj się datują, nie Palacki tćż stworzył je w swoim manifeście — ale osta- 
tnie wypadki w nową przeprowadziły je fazę, w którćj przeciwne obozy 
inne zająć będą musiały pozycye i zmienić taktykę dotychczasowego wojo- 
wania. [do tćj zmiany dał hasło Palacki — ten sam Palacki, który był 
menerem prawicy czeskićj w Wiedniu i Kromieryżu, który był podporą 
rządu i ministerstwa, staje dziś w opozycyi i ze sprzymierzeńca, przemienia 
się w jego przeciwnika. Zmiana ta pochodzi ze zmiany stosunków — lecz 
istoty rzeczy nie dotyka, a w gruncie istota rzeczy polega w walce plemien- 
Stronnictwo słowiańskie trzy- 


i Madziary — dwaj nieprzyjaciele Słowian. Walcząc przeciw rewolucyi 
— mawiali dyplomaci słowiańscy — walczymy przeciw Madziarom i Niem- 
com, a zgniótłszy rewolucyą, zgnieciemy Madziarów i Niemców i przymu- 
simy rząd, że się na żywiołach słowiańskich będzie musiał oprzeć, przez co 
Austrya stanie się państwem słowiańskićm. — Taktyka taka zdawała się 
na pozór bardzo rozumną i zręczną, lecz w rzeczy samćj zbyt była prze- 
mądrzałą i dla tego się nie powiodła. W narodowym ruchu Słowian nie 
było idei politycznćj — więc po złamaniu i pokonaniu rewolucyi politycznej 
w stolicy, a polityczno - narodowćj w Węgrzech, został na pobojowisku 
zwycięzcą stary system austryacko-niemieckićj polityki Habsburgów. Ledwie 
tóż ostatnie działo umilkło na Węgrzech, natychmiast wmięszała się Austrya 
energicznie w sprawy niemieckie, ażeby nie być odciętą od wpływów, bez 
pomocy których nie mogłaby utrzymać niemieckiego swego panowania nad 
niemieckiemi ludami i powitali ją tntaj radośnie wszyscy zwolennicy dawnego 
porządku, którzy wielkość i szczęście narodu pokładają w dobrym bycie 
materyalnym, a nie w swobodach i wolnościach wewnętrznego zarządu. 
Dla nich otwiera się dzisiaj szerokie pole zysku i kolonizacyi w podbitych 
Węgrzech i w barbarzyńskich krajach słowiańskich. Taki tćż rzeczywiście 
jest ostateczny wypadek rewolucyi w Niemczech i Austryi, że pierwiastek 
niemiecki odniósł nad słowiańskim zwycięztwo, i nie omieszka z niego 
korzystać i omieszkać nie może. Bo pokonana rewolucya w Austryi zosta- 
wiła jednakże po sobie takie zmiany dawniejszych stosunków, że dawniej- 
szy system rządu zastósować się do nich musi i użyć środków zaradczych 
dla przywrócenia zwichniętćj równowagi między narodowościami, których 
sztucznóm kłóceniem umiał rząd austryacki narodowe siły każdego szczepu 
neutralizować i nad wszystkiemi zapewnić panowanie swćj głowie niemie- 
ckićj. Sztuczna ta równowaga zwichnęła się teraz przez złamanie i zbyte- 
czne osłabienie narodowości madziarskićj. — Madziarowie albowiem byli 
dotychczas pierwszą tamą polityczną, o którą łamał się duch słowiański, 
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a rozbijała niechęć pasowa w swóm do samodzielności dążeniu. Tama ta 
została przerwaną. Między ideą słowiańską a systemem austryacko-niemie- 
ckiego panowania w Austry! nie ma już dzisiaj żadaćj zapory rasowćj. 
Fale docha słowiańskiego uderzają wprost na ten system niemiecki i połą: 
czonemi siłami weń godzą. Narodne Nowiny w Pradze głośno ob- 
wołują po Słowiańszczyznie: «jesteśmy większością i mamy prawo żądać, 
żeby wola nasza była szanowana,e Jug słowiański w Zagrzebiu żąda 
wprawdzie na teraz tylko równych praw z Nieincami, ale nie tai wcale, że 
teraźniejszość mu nie wystarcza i że dla pićj przyszłości słowiańskićj nie 
zapombi i niepoświęci. 

Publikacya konstytucyi prowineyalnych dla krajów niemieckich szybko 
postępuje. Dotychczas ogłoszono już statuta dla wyższćj i niższćj Austeyi, 
dla Karyntyi, Karnioli i Salzburga. Niebawem wydane będą ustawy dla 
Szląska, Tyrolu, Styryi i Tryestu, a potćm dopiero dla Czech i Morawii. 
Dla tych ostatnich prowincyi zapowiadają niektóre ciekawe i nowe rozpo- 
rządzenia, dotyczące orzeczonepo przez konstytucyą równouprawnienia. 

' Wszystkie niemal dzienniki radośnie powitały ogłoszenie ustaw wspo- 
mniópych, widząc w nićm krok staoowczy ku rozwinięciu konstytucyjnego 
życia, i pewną rękojmię organizacyi ludowego zastępstwa. Chociaż 
zaś dzienniki opozyczjne przyznają, Że ustawy te wiele zostawiają do Ży- 
czepia, to jednak przyjmują je jako fakta dokonane, ograniczając się na 
podaniu niektórych nad niemi uwag I tak Wanderer w ten sposób 
przemawia: Znajdujemy w owych statutach niejedno rozporządzenie, któ 
regośmy nie szukali, a niejednego znowu na próźno szukamy, Przyjęty 
w nich census podatkowy jest tego rodzaju, Że trzecią część deputowanych 
na sejm wybierają najwyżćj opodatkowani, a trzecią miasta i miejsca prze- 
mysłowe. Tak więc według przybliżonego obliczenia, trzecia część deputo- 
wanych najwięcćj opodatkowanych przypada na ggg część ludności krajo- 
wćj, i w ten sposób, przyjąwszy ogólną liczbę wyborców na 5 milionów, 
znajdujący się między tymi 5000 wyborców wybierają w przecięciu taką 
samą liczbę deputowanych, co pozostająca liczba 4,995,000 wyborców. 
Jeżli ministerynm mniema, że przez ten niestosunek wszystkie interesa 
krajowe najlepićj będą zastępowane, to zadania jego o tyle podzielać nie 
możemy, iż jedynie w podziale wyborców na zastępstwa gminne, miejskie 
i przemysłowe widzimy prawdziwą reprezentacyą interesów krajowych, nie 
zaś w oligarchii 500 reńskich i więcćj płacących, nad 6000-krotną wię- 
kszością reszty mieszkańców. O wielu zresztą ważnych postanowieniach 
powszechnćj konstytucyi, w specyalnych ustawach nie ma ani wzmianki, 
Tak] ap. $. 48, konstytucyi stanowi, że w razie przyjęcia jakiego urzędu 

c dag nego sejmu państwa, takowy winien się poddać nowemu 
wyborowi. Ten ważny paragraf pominięty jest w konstytucyach prowin- 
cyonalnych. Toż. samo powiedzieć można o $.62. stanowiącym, że żaden 
członek sejmu państwa nie może być za obrębem sejmu pociąganym do od- 
powiedzialności lub sądownie śledzonym, za wyrażenia swoje na posiedze- 
niu sejmowym; podobnież o $. 63. który orzeka, że żaden członek sejma 
w ciągu sejmowego okresu nie może być aresztowanym, ani ściganym bez 
zezwolenia izby — żadoćj nie znajdujemy wzmianki. Z drugićj strony cier 
szy nas artykuł zapowiadający coroczne zbieranie się sejmów krajowych 
w miesiącu Listopadzie, a mianowicie zastrzeżone cesarzowi prawo zwoly- 
wania sejmów nadzwyczajnych; spodziewamy się bowiem, że monarcha 
wkrótee:z prawa tego korzystać będzie i w ten sposób zebranie powszechnego 
sejmu państwa w roku bieżącym uczyni możebnóm,« 

Galicy a 

Kraków, d. 13. Stycznia. — Wczoraj odjechała do Wiednia deputa- 
cya wyprawiona przez obywateli tutejszych w celu doręczenia Najj. Panu 
adressu, a złożona ż członków kongregacyi kupieckićj panów Kirchmajera, 
Holtzla i Szwarca Antoniego, zgromadzenia rzemieślo. pp. Hoffmana Karola 
i Griedleina Fryd. Przed jéj odjazdem staraniem połączonych cechów, od- 
było się w kościele Panny Maryi uroczyste nabożeństwo za pomyślny sku- 
tek jéj starań, na które zgromadzili się niemal wszyscy członkowie kongre- 
gacyi i zgromadzenia rzemieślników z żonami i dziećmi. Ten drobny fakt 
może słażyć za dowód, jak dalece ogół mieszkańców interessuje się w sprawie 
żydowskićj i jak mocno powszechne dobro miasta od nićj zawisłóm być czuje. 

3 a RP S Dae a a 

Rzym, dn. 2. Stycznia. — Nowy rok nieobdarzył nas niczém no- 
wem, co się tyczy stosunków politycznych, owszem zamięszanie dawne, 
z któregośmy jaż wybrnąć myśleli, zaczyna się na nowo, Pożyczka, którą 
już za skończoną ogłaszano , nieprzyszła rzeczywiście do skutku z powodu 
niepodobnych do wiary uroszczeń gabinetu rzymskiego, gdyż panowie ban- 
kierzy tak mało mają ducha chrześciańskiego , iż na gwarancyą mgły rzeki 
Tybra pieniędzy swoich dać niechcieli; co więcćj oświadczyli podobno, 
Jak powiadają , iż o zawarciu pożyczki ani sluchać niechieli, dopókiby pa- 
pież do stolicy swojćj niepowrócił, i dopókiby im dóbr duchownych jako 
hipoteki nieprzyznano. Teraz z drugiój strony zdaje się, iż papież niechce 
powrócić ido Rzymu, dopóki pieniędzy niedostanie, a kólegiam kardynal- 
skie niechce się żadnym sposobem do podobnego zastawu przychylić. Tru- 
dno odgadnąć, jak się węzeł taki rozwiąże. Listy najaowsze z Neapolu 
odwołują wieść upowszechioną o wczesnym powrocie papieża, a jenerał 
Baraguay niedawno tému wyrzekł do oficerów wyższych bawiących u niego 


na wieczorze, iż wprawdzie jeszcze nietraci nadziei wczesnego porozumie- 
nia się i następującego potćm powrotu papieża, ale nie może tego taić, że 
przeszkody nasuwające. się dalekiemi jeszcze są od załatwienia, Ponieważ 
zaś jenerał ten, podobnie jak poprzednicy jego Harcourt; jęnerał Qudinot 
i Corcelles nie może otrząsnąć, się z urojenią, iċ przęz uległość i usłużne 
postępowanie owych duchownych panów powolniejszymi uczynić można, 
przeto pozwala komissyi rządowćj działać według jéj- upodobania, niemie- 
szając się bynajmnićj do jej rozporządzeń, a ta korzystając z powolności 
jenerała coraz więećj pośpiesza z owym systemem purifikacyjnym. Com- 
missione di censura politica podwaja zatóm czynności swoje, i w niewielu 
dniach tak daleko doprowadziła, iż w Rzymie nikt nie jest pewnym, iż się 
na miejscu osiedzi. Każdy lęka się nietylko o utratę urzędu, jeżeli takowy 
posiada, ale też pobyt swój w Rzymie a nawet w państwie rzymskiem wi. 
dzi zagrożony. Otóż to jest nasz stan obecny, a co najgorze, nie można 
przewidzieć, kiedy się takowy skończy. Od wczoraj noty banku rzym- 
skiego przestały kursować, i zaczęła się wymiana na noty skarbu rządowego. 

Sycylia. — Korrespondencye z Palermo zamieszczone W dziennikach 
turyńskich malują w kolorach posępnych położenie Sycylii: aresztowania 
tysiącami (a migliaia), podatki niedoopłacenia, a w skutek tego groźne 
usposobienie umysłów pomiędzy ludem, który jedynie bojaźń przed prze- 
mocą wojskową od wybuchu nowego powstrzymać zdoła, 

Turyn, do, 8. Stycznia. — Dzisiaj na posiedzeniu deputowanych 
przyjęto projekt do prawa: aby rząd królewski upoważnić do zupełnego 
i całego wykonania układa o pokój zawartego w Medyolanie dnia 6. Sier- 
poia 1848, z tém jednakże zastrzeżeniem, iż przytóm nie ma żadnego ta* 
jemnego traktatu. . 

Verona; d. 28. Grudnia, — Gubernator lombardzko weneckiego kró- 
lestwa następujące wydał rozporządzenie. 

Główna kwatera w Weronie dnia 44. Grudnia 1849. — I. Ponieważ 
stan oblężenia na cale królestwo lombardzko weneckie ogłoszony — dotąd 
zniesionym nie został, przeto też i nadal osoby cywilne w kraju zostające 
a oskarzone o występki i przewinienia w proklamacyi méj z dnia 40. Marca 
r. b. wyłaszczone, podlegać mają jurysdykcyi wojskowćj i prawom wojen- 
nym. Il. Prawo karania i ułaskawienia w podobnych przypadkach nie na- 
leży już do pułkownika, którego audytor sprawę prowadził — ale oddaję 
je namiestnikom , jenerałom i komendantom fortecy, którzy wykonywać je 
mają na osobach, które w prowincyi, obwodzie lub fortecy zarządowi ich 
powierzonćj, przeciwko prawu wojennemu wykroczyły. III. Ilekroć tego 
okaże się potrzeba, przyzwać należy do prowadzenia sprawy tłómacza przy 
sięgłeżo, a panowie komendanci uważać na to powinni, aby sądy wojenne 
niepierwój zwoływane były, dopóki by audytor z akt i protokółów szcze- 
gólowego nie zrobił referatu. IV. Zresztą co do składu sądów wojennych 
i doraźnych dotychczasowe przepisy i nadal obowiązującemi pozostają. 
V. O wydaniu i wykonaniu każdego wyroku na śmierć uwiadomić mnie 
należy. Radetzki. 


Poznań. — Wyszło z druku sprawozdanie dyrekcyi Towarzystwa 
Naukowćj Pomocy za czas od św. Jana 1847, do św. Jana 1849. r. Dy- 
rekcya powiada: »że oddaje poruczoną sobie sprawę towarzystwa, ocaloną 
z pośród tak nieprzyjaznych okoliczności lat ostatnich, i na wszystkie strony 
zabezpieczoną.u 

« Wszakże bezpieczeństwo to od zewnętrznych szkód i wpływów, nie 
daje jeszcze towarzystwu rękojmi trwalego na przyszłość istnienia i skue 
tecznego działania na polu z taką usilnością uprawionćm, jeżeli poświęce- 
nie obywatelskie nie przyjdzie mu spiesznie w pomoc i nie podeprze nad- 
wętlonćj jego przez czasowe wypadki budowy. Uczucia ojczyste i jasne 
zrozumienie potrzeb narodowych, natchnęły myśl i zakreśliły plan tego za- 
kłada; usuwać mu pomocniczą rękę w chwilach, kiedy owoce dojrzewać 
zaczynają, byłoby już nie tylko brakiem wytrwania w dobrém, ale sromotą 
publiczną. Tem więcćj zaś pobudek i powioności- mamy do pielęgnowania 
tój instytucyi, że tyle innych pomysłów i środków, bliższych i łatwiejszych, 
tak przemijające okazały istnienie, gdy tymczasem towarzystwo pomocy 
naukowćj, to najpiękniejsze dzieło śp. Dr. Marcinkowskiego, trwale 
kładąc do budowy społecznćj fundamenta, mnićj może ponętne i majćj wi- 
doczne, ale pewne i zbawienne rokuje skutki. Wszelkie inne przedsię- 
wzięcia i roboty, mają więcćj blasku i chwiłowego skutku; jedna tylko 
oświata gruntowna i powszechna, daje pewne rękojmie dla jakićjkolwiek 
bądź przyszłości, à 

Te téż to względy służyć powinny za prawidło w ocenianiu dotych- 
czasowych rezultatów zakładu Towarzystwa, jeżeli te rezultaty nie ze 
wszystkiem na teraz jeszcze: odpowiadają wielkości ofiar i usiłowań. Bo 
owoce oświaty nie dadzą się corocznie pewną objąć miarą, a co się dotąd 
zebrało, uważać raczéj należy za dalszy zasiew, nie za ostateczny rezultat, 
pie za samo żniwo. „Co wieki obojętnością psuły, tego Jat, kilka naprawić 
nie mogło. /Wytrwała tylko asilność i poświęcenie, błogą. przyszłość spro- 
wadzić zdołają. Nie zwałając na nikogo innego winy i przyczyn „moićj 
pomyślnego powodzenia towarzystwa tak w pracy moralaćj, jako też 
w środkach materyalnych, składamy je na karb czasowych okoliczności. — 
Natomiast zobowiązać i zakląć nam przychodzi Szanowaych Obywateli 
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w imie sprawy tak świętćj, aby do tćj organicznćj pracy chętne i skore 


nieśli ofiary ; i ani się ustraszając chwilowemi przeszkodami, ani zakrywając 
pozorami, zespolali siły materyalne i moralne do utrzymania gmachu, któ- 
remu późne pokolenia błogosławić będa. ) 

»Chęć do nauk obudziła się, ku pociesze ludzkości, nadzwyczajnie we 
wszystkich zakątkach obwodu działań towarzystwa, Młodzieży zgłaszało 
się więcćj po wsparcie, niżeli fundusze przyjąć dozwalały. Zaden nato- 


miast z przyjętych już na fundusz młodzieńców, nie został w obowiązkowćj ` 


wypłacie stypendyam swego zawiedziony: utracili je jedynie tacy tylko, 
którzy nie przykładając się należycie do nauk, poręki tćj niegodnymi się 
stali. I w tćj przecież mierze nie występowała dyrekcya z bezwzględną 
surowością. Owszem nie szczędziła napomnień i często przez organ komi- 
tetów, młodzieży wspieranćj postanowienie deputowanych komitetów w spra- 
wozdaniu z. r. 184$ pod liczbą 5. zamieszczone, w pamięci odświeżać po- 
Jecała. Z pociechą dzić powiedzieć może dyrekcya, że świadectwa szkólne 
młodzieży na funduszu towarzystwa zostającćj, otrzymane w ostatnim czasie, 
w ogólności były lepsze, aniżeli dawnićj i mała tyłko liczba niejaki w nich 
stanowi wyjątek. s 


«Młodzież zostająca na uniwersytetach; zwyczajem zaprowadzonym od: 


początku, składa co pół roku swe wypracowania, które podlegają ocenienia 
znawców i krytyka nad niemi interesentom udzielaną bywa.« i 

Z numerów korespondencyi pokazuje się, że najczynniejszym był ko- 
mitet Poznański z lewego brzegu Warty, potóm komitety powiatowe: 
Mogiloicki, Odolanowski, Średzki, Wschowski i parafii poznańskićj św. 
Małgorzaty. Prawie nic nie pracowały komitety: Krobski, Międzychodzki, 
Ostrzeszowski, Poznański, Szubski; mało co Gnieźnieński, Pleszewski, 
Wągrowiecki. © . > 

Ogólny wykaz młodzieży, która od czasu zawiązania towarzystwa aż 
do św. Jana 1849, wyszła z poręki pomocy naukowej, jest następujący: 

Złożyło podpis na wyższych nauczycieli gimnazyalnych stypen- 


PORUPIOWZ "ZE ONE Wa A, 10. 
Złożyło popis na duchownych po ukończeniu studyów uniwersy- 

PO cernir p EÓWYWICEWOŁK : 3. 

Złożyło.podpis na prawników LEK Bi 6. 

_ dito na doktorów medycyny . . . . . « . , 8. 
Ukończyło studia uniwersyteckie, lecz nie wiadomo, czy popis 

złożyło —, GP W Day: SE ICC 

Złożyło popis na chirurgów . A 5. 

dito Ba wpttrynarzy  |.*.. 0.0.1 10, 04, 3. 

dito na wyższego nauczyciela seminaryjskiego . e 

Ukończyło nauki w malarstwie, muzyce i śpiewie kościelnym 3. 

Złożyło popiś na nauczycieli elementarnych stypendyatów 139. 
Przeszło z tercyi i sekundy do alumnatu młodzieży sposobiącćj 

się do stanu duchownego dE AŻA HE GER pić: "Só 

Złożył popis na majstra mularskiego 5 

~ dito ` na majstrów ciesielskich 4. 

dito na rzeźbiarza wykształcił się 1. 

dito ma majstra garbarstwa , 1. 

dito ma machinistę RCW? 1. 

dito na kupców w akademii handlowćj 3. 


Złożył popis na agronomów w Eldenie . . . . . « . . %. 
dito na leśniczych w Tarancie . ©. os « .-; 2. 
* Złożyło popis dojrzałości w gimnazyach _. . . 23. 


Po złożeniu popisu dojrzałości wstąpiło do seriinaryuta ducho- 


wnego i, Iizoimsia, usiżyz ab) ce Koęiozjywiwto cgsidzńciwole «dzab sid 
Z girinazyów przeszło do seminaryum nauczycielskiego . . . 45. 

Ze szkół elementarnych przeszło do gimnazyów : + +. . 39. 
dito dito do seminaryum nauczycielskiego 413. 

Na czeladników rzemiósł wyzwolono dltssami Ga air byrilik 


Stan funduszów jest następujący : ! 
Do ostatniego Czerwca 1849. r. wpłynęło do kasy towarzystwa: 
1. Za rok 18%. z nadzwyczajnemi do- 


chodami . x m iib- anta 7220 tal. 28 srbn. 8 fen. 

2. Za rok 4835. z nadzwyczajnemi do- 
chódamii igis ać „owdjąch mieg 0, td 7425 — 146 — 1 — 
w ogóle . 14356 tal. 14 srbn. 9 fen. 

Wydatek żaś wynosił: 

a) za rok 18%. |. 9105 tal. 24 srbn. 5 fen. 
b) za rok 1355. 8443 — 11 — 10 — 
razem , 17549 — 3 — 3 — 


Do tego doliczyć trzeba na opłatę stypen= 
dów dla młodzieży na uniwersytetach będącćj 
za czas od 4. Lipca do ostatniego Września 
r, b. awansowanym sposobem za rok 1843. 


wydaną w Kwietniu r. b, ilość 297 tal. 15 srbn. — fen. 


17846 — 18 — 3 — 

Przewyższył przeto wydątęk przychód o 3500 tal. 3 srbn. 6 fen. 
która to summa pokrytą została z zasobów kasowych. — W kasie pozostało 
tylko w papierach krajowych procent przynoszących tal 2740. 

Wykaz dochoda dwóch ostatnich lat wedle powiatów pokazuje, że 
najwięcćj wniosły powiaty Inowrocławski (1753 tal.), Szremski (1318 t.), 
Szamotulski (972 tal.), Babimostski (954 tal.), Wągrowiecki (942 tal.), 
Kościański (850 tal.). Najmnićj dały Gniezno (60 t.), pow. Gnieźnieński 
(142 tal.), Krobski (116 tal.), Międzychodzki (164 tal.), Ostrzeszowski 
(66 tal.), Pleszewski (113 tal.). 

Przychodu nadzwyczajnego było 4230 tal, częścią z darowizn, częścią 
z procentów. Między rozchodem położono następujące summy : 

Stypendanci na uniwersytecie w Berlinie 9323 tal., w Wrocławiu 1861 
tal, w Bonn 397! tal., w gimnazyum Maryi Magdaleny 3924 tal., w Lee 
sznie 518, w Trzemesznie 877, w Ostrowie 1083, w Chełmnie 208, 
w Głogowie 145. W seminaryum nauczyciel. w Poznaniu 1657, w Pa- 
radyża 842, w Trzemesznie 211. Stypendanci przemysłowi 1224, rze- 
mieślnicy 360. 

Inne wydatki poniesione na oporządzenie ubogich uczniów, na szkólne, 
na książki. 

Liczba stypendów w ostatnich dwóch latach wynosiła 194, przybyło 
82, ubyło 81, pozostało 195. — Z tych na uniwersytetach kształci się 
obecnie 13, w gimnazyach 80, w seminaryach 75, w przemyślę 3, w rze- 
miosłach 4. 


Razem 
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OBWIESZCZENIE. 


r. sporządzonćj, a w dniu 27. Czerwca 1776. r. zanie protestacyi z księgi hypotecznćj majętuo- 


ści Głębokie nastąpi. 


Na dobrach Głębokie w Wiejkićm Xięstwie 
Poznańskićm, w powiecie Średzkim, położo- 
nych, do Ur. Białobłockićj Pauliny za- 
mężnćj Budańskićj należących, znajduje się: 

1) Rubrica III. Nr.5. protestacya, która dla 
ŁukaszałŁodzia Bnińskiego w skutek po- 
dania z dnia 29. Grudnia r. 1796. z przyczyny 
ewikcyi dawniejszego właściciela Józefa W ie- 
lowieyski ego za A mu Summe mal- 
żonki jego Franciszki z Obiezierskich 
w iłości 9316 Złotych 283 gr. pol. czyli 1552 Ta- 
larów 16 dgr. 9 fen. na mocy pokwitowania i 
warowania ewikcyi przez Józefa W ielowiey- 
skiego w Grodzie Poznańskim 27. Czerwca 
1791.r. pod opozycyą dawniejszego właściciela 
Karola Miaskowskiego wedle rozsądzenia 
z d. 13. Stycznia 1798, r. do księgi hypotecznej 
protestatycznie wciągniątą została. 

2) Rub. IIT. Nr, 8. protestacya, która dla ka- 
nonika Stanisława arońskiego jako ces- 
syonaryusza Walentego Górskiego Regen- 
ta Sądn Ziemiańskiego z przyczyny wierzytel- 
ności realnćj w ilości 3250 Zł, soki czyli 541 Tal. 
16 dgr. jako zaległćj summy szacunkowej wraz 
z prawnemi prowizyami ex mora od 12, Czerwca 
1776. r. na mocy komplanacyi między Antonim 
W ąso wskim, Franciszkiem Kosińskim'z je- 
dnćj strony, a Józefem Antonim Bonifacym, Syl- 
westrem braćmi Brodnickiemi, jakoteż w: a 
lentym Górskim Regentem Sądu Ziemiańskie- 
go z drugićj strony, w dniu 19. VYrześn. 1775. 


w grodzie Krakowskim oblatowanćj, tudzież 
cessyi przez Walentego Górskiego na kano- 
nika Stanisława Karońskiego w grodzie Kra- 
kowskim dn. 13. Listopada roku 1783. zeznanćj 
w skutku podania kanonika Stanisława Karoń- 
skiego z dnia 13. Czerwca 1797. r. stósownie 
do rozrządzenia z dn. 13. Stycznia 1798. r. do 
księgi hypotecznćj protestatycznie wciągniętą 
została, i 
Wierzytelności, których protestacye te się 
tyczą podług twierdzeń dziedziczki juź dawno 
spłacone i wnioskowała zatém ich sądownie 
zapowiedzieć celem extabulacyi onych. | 
Wzywają się więc wszyścy ci, którzy do 
wspomnionych intabulatów z jakowego bądź 
fundamentu dla siebie zamyślają zaroszczać pre- 
tensyą, mianowicie zaś: llukasza Łodzia 
Bninski i kanonika Stanisław Karoński, 
ich spadkobiercy czyli cessyonaryuszowie lub 
prawni następcy, aby się z swą pretensyą w prze- 


„ciągu trzech miesięcy, a aejęDe w naznaczo- 


nym przed deputowanym Ur. Roeder Radcą 
Sądu powiatowego w miejscu sądowćm 

dnia 29. Kwietnia 1850 r. 
osobiście lub przez pełnomocników opatrzo- 
nych w informacyą i plenipotencyą, na których 
podają się patronowie: Trąmpczyński, Ma- 
chuła i Callin zgłosili i onąż udowodnili, 
w przeciwnym albowiem razie z swą pretensyą 
realną do majętności i zaintabulowanych prote- 
stacyj prekludowanemi zostaną, poczem wyma- 


Środa, dnia 26. Listopada 1849. 
Król. Sąd powiatowy; wydziała I. 
spraw cywilnych. 


Termin do koniecznćj sprzedaży dóbr ziem- 
skich Mączniki i Uleyno na dzień 27. Lutego 
1850. r. wyznaczony, zniesiony został. 

Sroda, dnia 29. Grudnia 1849. 

Król. Sąd powiatowy. Wydz. I. 
dla spraw cywilnych. 


Wyśmienita marchew szefel po 15 sgr.; tu- 
dzież najlepsze kartofle są do nabycia u 
H. Bartholda przy Królewskićj ulicy Nr. 6/7. 


Kurs gieldy Rerlińskićj. 


.|Na p r. kurant 
pa | papie- |goto- 


Dnia 15. Stycznia 1850. 


prC.| rami. |wizna. 

Pożyczka rządowa dobrowolna 107 — 
Obligi dlugu skarbowego .- 883 | 884 
Obligi' premiów handlu morsk. 1044 | — 
Obligi Marchii Elekt. i Nowćj | 345 | — | — 
Obligi miasta Berlina . . : -.. 5 | 1055 | 1045 
Listy zastawne Pruss. Zachod. | 3%, | — 904 

J -  W.X.Poznańsk.| 4 | 10054] 10075 

å » - dito nowe 34 | 91 — 

T „ Pruss. Wschod.| 3% | — 944 

` . Pomorskie. ,. 35-|-7 954 

> - _ March.ElekiN.| 3% | — si, 
Frydrychsdory . . .. ..,.. | — 1375] 1 
Inne monety złote po 5 tal.. | — 12 12% 
Disconto . . . - -. » + „ . proso. | = (= — 
Dr, żel, Starogród-Poznańskićj | 33; | — | 8,4 


